Lena numeru 10 groszy 


O. Z. N, 


na terenie parlamentarnym 


Powstanie na terenie Sejmu i Senatu% 
koła parlamentarnego Obozu Zjednoczenia $ 


następstwem $ państwowy y 


Narodowego jest logicznym 
ukcji, podjętej celem zespolenia i sharmo-$ 
nizowania twórczego wysiłku nad tymi za- 
sądami, które Wódz Naczelny ujął w sio- 


podniesienie życia na wyższy poziom. 


Że te zadania i cele również i na tere-B 


nie parlamentarnym mogą być realizowa-$ 


ue tylko w formie pracy zespolowej — to$ 


nie ułega najmniejszej wątpliwości. 


I w tym tkwi najgłębsza przyczyna zorgak 


nizowania parlamentarnego koła O. Z. N.$ 


Powstanie tego koła nie jest nawrotem ft 


do form partyjnych. 
Stwierdził to wyraźnie podczas gene- 


ralnej debaty budżetowej w Sejmie pre-Ę 


zes sejmowej organizacji koła, pos. Toma-f 
szkiewicz, oświadczając, że „koło parla- 
mentarne O. Z. N. nie jest i nie hędziej 
sironnietwem, ani też jego parlamentar- 
nym odpowiednikiem“. 

Wiemy zatem z tego miarodajnego o- 
świadczenia, czym koło nie będzie 


mu jak i Senatu, pos. Świdzińskiego, wy- 
nika jasno, do czego koło w parlamencie 
zmierza i na jakich chce się oprzeć pod- 
stawach. 

Pos. Świdziński wymienił dwa drogo- 
wskazy. Po pierwsze: Konstytucję Kwiet- 
niową. Po wtóre: deklaracje ideową O. Z. 
N. z 21 lutego br. 


Oto dwa filary, na których eprze sie% 


działalność koła w Sejmie i Senacie. 


Zasięg tej działalności został również 


sprecyzowany z całą otwartością i szeze-Ę 


fski przedstawia w następujący sposób zaj- | 

rością. Stosunek koła parlamentarnego doj$. . „atopowe rę AEC 

a ż ; i scie w koncesji europejskiej Szanghaju: 

budżetu polegać będzie na dokonaniu „de-Ę | 
a) . r . . 1 
kladnej analizy cyfr i faktów i skonfron-Ę Sztab japoński poinformowały władze | 
towaniu jej z rzeczywistością kraju, orazjjkoncesji międzynarodowej i francuskiej, 
możliwościami wypełnienia zadań  przezjjże 3 bm. przemaszerują ulicami oddziały 
państwo“. Następstwem tej zasadniczej f japońskie dła uczczenia zwycięstwa nad 


podstawy będzie „zawsze rzeczowy stosu- $ 
M skladały się z piechoty, kawalerii, artylerii 
Ri wojsk zmotoryzowanych. W czasie defi- | 
jlady nad koncesją przełaty 


nek do prac rządu z zachowaniem peł- 
nej niezależności w ocenie jego działalno- 


sate 
Sel 


E 


wa „obrona Polski“, wyjście z prymitywu, % 


Ą przedpołudniowych nord-expresem z Pary- 
8ża przybył do Warszawy z oficjalną wizy- | 
fta francuski minister spraw zagranicznych. 
aP. Yoyon Delhos. Ministrowi spraw zagra- 
gnicznych 
być Ki chat dyrektor gabinetu ministerstwa, oraz 
nie chce. Ale dowiedzieliśmy się równocze-gP 
śnie, czym jest i będzie, czym chee być. tu- 
Z krótkiego oświadczenia prezesa całej er-F 


ganizacji, obejmującej zarówno teren Sej-|) bosa powitali: 


RASA 


i 


5 


1 


PE as 


rok 1938-39, 


na 


Nadwyżka docho- || 
dów wynosi £ 


śliminarz jest wyższy o 120 milionów. 
W szczególności powiększono wydatki. 


WARSZAWA. W sobotę w godzinach | 


Ro- 


towarzyszą ministerCharles 


I 
| 
| 
| 


Armand Berard, zastępca szefa gabine- 
Na dworcu głównym p. ministra Del- 
minister spraw zagrani- | 
cznych Józef Beck, dyr. protokółu dypl. 
Romer, wojewoda Jaroszewicz. prezydent 
miasta stołecznego Warszawy Stefan Sta-| 
rzyński, członkowie ambasady francuskiej 
oraz przedstawiciele kolonii francuskiej 


Z Dalekieg 


TOKIO. Oficjalny komunikat japoń- 


wojskami chińskiemi. Oddziały defilujące 


ły samoloty | 


wa 


Tak wiec już od chwili powstania par- japońskie. Okelo godziny 13.40 nieznany 


lamentarnego koła O. Z. N. uniemożliwio- 
ne zostały wszelkie falszywe interpretacje 
i dowolne wykładnie — a co ważniejsze: 


i ce! działań. 


Jednocześnie na tym samym posiedze- $ 


niu Sejmu, na którym padły te ważne o-$ 
świadczenia, wyjaśnione zostało 


kreślił trafnie jako „naturalna konsekwen-$ 
cję prymatu obrony państwa“ 

Bo jeśli wyjdziemy z tych założeń, któ- 
re cały ogół społeczeństwa przyjął z peł- 


nym uznaniem, że obrona państwa stano-$ 


wi pion, dokoła którego obracać się musi s 
całe nasze życie publiczne. że dokoła tego - 
pionu musimy się wszyscy zjednoczyć to 
z naturalną i logiczną konsekwencję uznać 
musimy zarówno prymat obrony, jak i te-| 
go człowieka. który ja symbolizuje. I jeśli | n 
w dyskusji sejmowej z ust sędziwego i bar- | 
dzo zasłużonego bojownika w walkach o, 
granice Polski słyszeliśmy roztrząsania, 
czy w hierarchii państwowej wskazany jest 
ten „prymat“, czy zgodny jest z Konstytu- 
cją, czy ma uzasadnienie w naszej obecnej 
rzeczywistości — to słusznie mógł pos. 


Miedziński w odpowiedzi na takie zastrze- 
żenie wskazać. że Naczelny Wódz to dziś | 
nie tylko wojskąż, że „minęły 


już czasy 


to 
jw koncesji międzynarodowej i francuskiej 


) 


[tak wielka odpowiedzialność. 


|beenej sesji parlamentarnej te zasadnicze 


jchińczyk rzucił dwie bomby na wojska je. 


ki 


iasno wytoczone zostały linie kierunkowe 


peńskie. Wybuch ranił trzech żolnierzy ja- 
ich i jednego policjanta z japońskiej | 


japońskie otoczyły kordonem grupę do» 
mów, skąd rzucono bombę. Żandarmieria 
ponad $wojskowa przeszukuje domy. 
wszelką wątpliwość jedno z najdonioślej- $ 
szych zagadnień naszej obecnej rzeczywi- 
stości: kwestia, którą poseł Miedziński o-g$ 


| 


Kola japońskie cświadezają, że zajście | 
świadczy, iż przeciw japońska agitacja | 


+ | 


*nie została powstrzymana wbrew Kaina | 
żądaniom sztabu japońskiego. Jeżeli wła-| 


jdze koncesji nie udaremnią tej agitacji, | 
wówczas wojska japońskie zmuszone zosta. | 


|kiedy państwa trzymały sobie w jakimś) 


ustronnym pałacu generała”, by dopiero) 
na wypadek wojny powoływać go do czy- 

u, „dziś ten, kto ma obronę organizować, 
musi wiedzieć, ce się dzieje w kraju w cza- 
sie pokoju i musi mieć wpływ na to* 


A z iege oczywiście już w logicznym na- | 
chii państwowej stanowisko ezłowieka, re-| 
prezentującego „prymat obrony państwa”, | 
człowieka, na którego barkach spoczywa 


Dobrze, że już od samego początku o- 


| cuskiej. 


— ae 


| dzielnicę 
(nastepujący: pewien koreańczyk rzucił re- | 


lionów na renty inwalidzkie o 7 milionów, | 


o 4 miliony, na emerytury o 3 miliony. 


Jednocześnie obniżono wpływy z podat | 


Wizyta francuskiego ministra 


w Polsce 


oraz towarzystw  polsko-francuskich w 
| Warszawie. 

m PRY ; 

fym samym pociągiem przybyli: Am- 


basador polski w Paryżu p. Łukasiewicz i 


'ambasador francuski w Warszawie p. Noel 


który towarzyszył p. Ministrowi Delbosowi 


|od Zbąszynia. 


Z dworca p. minister Delbos w towa- 
rzystwie ambasadora francuskiego Noela 
odjechał samochodem do ambasady fran- 
gdzie zamieszkał wraz z otocze- 


niem. 


O godzinie 18,30 p. minister spraw za- | 


granicznych Francji Delbos złożył wizytę | 
p. ministrowi Józefowi Beckowi. 


o Wschodu 


ną do patrolowania koncesji europejskiej 
Szanghaju. 


SZANGHAJ. Według zeznań naoczne- 
go świadka incydent, do którego doszło 


| podczas pochodu wojsk japońskich przez 


międzynarodową, miał przebieg 


czmy granat, który przeleciał ponad masze- 
rajefymi wojskami i wybuchł po drugiej 


stronie kolumny, raniąc trzech japońskich | 


żołnierzy i jednego policjanta. Policjanci 
[chińscy niezwłocznie zastrzelili zamacho- 
wea. 


TOKIO. Komunikat dowództwa wojsk 
japońskich w Chinach: 


Kolumny japońskie maszerują w dal- 


| . . 1 . .. 
|szym ciagu w kierunku Nankinu. Dziś Z0- papy od 
|stały zajęte miejscowości Taniang (35 km. 


ina północny zachód od Czianczou) oraz 


Langczi (35 km. na północny zachód od 


Kuante. 
Lotnictwo japońskie 
lotnisko i objekty wojskowe 


kolei Kanton-Hankou. 


ne. 
Obóz Zjednoczenia powstał jako 
kładnik idei obrony i realizator tej 


haseł, wysuniętych przez Naczelnego Wo- 
| dza. 


Na terenie parlamentu, oparty o dwaf 
į filary: konstytucję i deklarację ideową —§ 


będzie działał w tym kierunku, jak to spre- 
cyzewał prezes koła sejmowego, by .,.prze- 


| kreślić płoty i mury, dzielące naród, szu-j 
|kając drogi do zorganizowania wysiłku ca-f 


łego narodu“ 


bombardowało 
w Nankinie | 
oraz dworce i obiekty wojskowe wzdłuż 


Stowe radomszczańskie 
wy- 
idei 
„ . , @działu w tym strajku i zamknięcie sklepów 
w społeczeństwie. Powstał jako oddźwięk 


Opiacene gotówką z góry 


ES 


Rok 19 


wy budżet państwa 


Do Sejmu wpłynął już nowy budżet na wojsko o 32 miliony zł, na oświatę o 27 |ku specjalnego o 65 i pół miliona ze 17 
zamykający milionów. na administrację państwową, w na 104 i pół miliona. Na pokrycie tego u- 
się w wydatkach i dochodach sumą ogólną | dziale Min. Spraw Wewnętrznych o 14 mi- |bytku oraz wyżej wymienionego zwiększe- 
A2447 milionów złotych. 


~r 
1 


) 


nia wydatków zwiększono dochód z zwy- 


36 tysięcy śłotych: W porów- | na rolnictwo o 17 milionów, na drogi o 20 |ezajnych danin publicznych o 106 milio 


|no również o około 40 milionów wpływy z 
przedsiębiorstw państwowych. Największą 
podwyżkę dochodów wprowadzono w cłach 
które w roku przyszłym mają dać 175 mi- 
lionów. — podczas gdy w obecnym 122 mi- 
liony. 

W grupie monopoli najwiękzą podwyż- 
T 39 milionów wykazuje mono- 
pol spiritusowy, tytoniowy 17 milionów, 
solny 1 milion, wpływy z loterii klasowej 
pozostają bez zmian ((22 miliony). 
miast z monopolu zapałczanego ulegają o- 
bniżce o 3 i pół miliona. Koleje mają wpła 
cić do skarbu 42 miliony, a prócz tego 
przeznaczyć ze swych dochodów 20 milio- 
|nów na nowe inwestycje kolejowe. Poczty 
|mają wpłacić 32 miliony ( w roku bieżą- 
cym 24 miliony), lasy państwowe 58.700. 
000 zł.. o 15 milionów więcej niż w rb. 

Ustawa skarbowa zawiera skalę obniżki 
|podatku specjalnego, dotyczącej szerokich 
| rzesz pracowników państwowych. Wyna- 
|grodzenie do 150 zł. miesięczne zostaje od 
tego podatku zupełnie zwolnione, przy u- 
| posaže niu do 200 zł., podatek będzie zniżo- 
Iny z 9 do 3 proc., do 250 zł z 10 na 5 proc 
|do 500 zł., z 11 na 8 proc., do 100 zł.. z 1 i 
na ll proc. Przy wyższych uposażeniach 
stopa podatku nie ulega zmianie. Przy wy- 
nagrodzeniu w przedsiębiorstwach państwo 
wych i samorządowych, od których opła- 
ca się podatek dochodowy, podatek specjal 
|ny został również obniżony. Zwolniono 
od niego całkowicie pobory wynoszące do 
165 zł.. miesięcznie. 


PIECZNA JAZDA FURMANEKR 
|POWODEM KATASTROFY SAMOCHO.- 
DOWEJ. 
NOWE MIASTO. Na szosie 
Miasto uległ katastrofie 
wa Powiatowego, którym 


mgr. p. 
Otóż 


śliskiej 


w sumie 


nato- 


|| 
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Starosta Kowalski, kg 


p. nacz. Szczepański. 


ten wskutek nawierzi 


| 5208F. wymijaniu nieprzepisowo jadą- 
cych furmanek narzucił 


k WAWA) jadący 


przy 


uderzył drze- 
|| 


| wo, wskut odnie li lekkie 


stłuczonych szyb  samochodo- 


„wych, tak, że o własnych siłach udali się do 
‘domów. Samochód został dość poważnie 
uszkodzony. 


otie a 
ŻYDÓW PRZED SĄDEM. 
RADOMSKO. W związku z żydowskim 


strajkiem protestacyjnym żydów w dniu 19 
października br., który pomyślany był ja- 


SODA A ; ko protest przeciwko ghettu ławkowemu 
zagadnienia zostały i poruszone i ustało-jg 


fna wyższych uczelniach, Starestwol?owia- 
ukarało w drodze 
sadministracyjnej 527 żydów za wzięcie u- 
na przeciąg 3-ch godzin. Wszyscy żydzi w 
M liczbie 527 osób odwołali się do Sądu Okre 
Agowego w Piotrkowie, który wkrótce roz- 
apatrywać będzie sensacyjny proces, prze- 
U ciw 527 żydom. 


„Uświadomiony prze orowy — to 
U d y przedpob y t 
przyszły wzorowy żołnierz". 


Gen. Żeligowski a klub 
parlamentarny O. Z. N. 


Sensacją obrad sejmowych stały się stworzył dualizm na szczytach Państwa. 


przemówienia pos. gen. Źeligowskiego, któ-| Jeżeli p. 


ry zakwestionował powtanie klubu O. Z.|rozkaz od Marszałka Śmigłego-Rydza i jest 


N. w Sejmie a przede wszystkim wystąpił przed nim odpowiedzialny, to włącza woj- | 
zro- | sko do polityki. Mówca apeluje do Premie- | 


okólnikowi p- 


ku zeszłego, który stwierdził, że drugą 0- ra 


przeciw premiera 
aby raczył cofnąć swój okólnik. 
sobą w państwie jest Pan Marszałek Smig- 
ły-Rydz. Gen. Ž. 
nik ten był 


Odpowiedź p.premiera Składkowskiego 


na wątpliwości konstyt. $en. Zeligowskiego 


Żeligowski 
czwartkowym posiedzeniu przemówienie, przychodzi i mówi mi: 
konstytucję, dziś to pana mówię”, to po- 


W dalzym ciągu dyskusji nad przemó- 
vieniem gen, Żeligowskiego odpowiedział 
konstytucji p. Premier Sławoj- Składkowski. 


SoA 4 
oświadczył, że okól- 


j 
wydany wbrew 


Poseł gen. wygłosił 
„Naruszyłeś pan 
w którym dość gwałtownie zaatakował o- 


kólnik premiera Składkowskiego. myślałem sobie. że tak on rozumuje, że 


Żeligowskiego 

posiedzeniu 
Sejmu p. premier Składkowski. Oświad- Ale 
czył on na wstępie. że półtora roku rządze- niejszych generałów zdobywca Wilna, mó- 


dla niego jest to teoretyczna kwestia, że 


Na przemówienie gen. . i RE 
może on tak sobie mówić. 


replikował na tym samym 


jeżeli generał, jeden z najdziel- 


nia „bez skrystalizowanej większości par-| wi mi w przeszło rok po dokonanym fak- 
lamentarnej i społeczeństwa”, w atmosfe- cie, że ja naruszyłem konstytucję, i mówi 
rze pustki, dłuży | to spokojnie, po przyjacielsku. a potem pro 
„nie tylko rządzonym, ale i rządzącym“. si mnie. abym cofnął okólnik. którym na- 
P, premier ciągnie te półtora roku dlatego, | ruszyłem konstytucję to mnie nie chce się 
P.|w to wierzyć. tu coś nie sztymuje. 


to okres, który się 


że ma poparcie czterech czynników: 


Prezydenta Mościckiego, Marszałka Śmig- s a ki ; 
kocżynit 003) siego, Marszałka Smig Jeżeli jakiś drab naruszył konstytucję, 
to w dyby go, to votum nieufności, wyrzu- 
cié draba z rządu, przed Trybunał Stanu 
Zeligowskiemu p. [go tak generał reaguje na takie rzeczy. 
i adz: lĄla i r , r rok kcie 
nie zgadza z|Ale nie w ten sposób, że w rok po fakcie 
„nadmiernie | mówi się, że naruszyłem konstytucję. 


łego-Rydza poprawiającą się sytuację gos- 


podarczą i pomoc parlamentu. 


Odpowiadając gen. 
premier oświadcza, że się 
twierdzeniem, że rząd jest 
chwalony“: mówił — tyeh I dlatego nie korzystam z nieobecności 
którzy mnie chcą chwalić, ale tego nie |gen. Żeligowskiego. Przeciwnie: jako były 
ma“. 


„a szukam 


|podkomendny znam go dobrze, mam sen- 
Zarzut naruszenia konstytucji p. Pre- tyment dla niego i wiem, że gdybym na- 
mier odpiera w następujący sposób: prawdę naruszył konstytucję, to nie czekał 
„Proszę Panów. Gdyby mi powiedział | by rok na to. by wytoczyć dochodzenie w 
jakiś zasuszony prawnik. że rok temu na- tej sprawie. Działał by natychmiast. Póki 


MARJAN BRONISŁAWSKI 


Eo” 
„I gzumowisnuył 
Powieść sensacyjna na tle stosunków amerykańskich ( 


a E a 


Sięgnęła ręką, chcąc wyrwać list łem dwa lata temu, ojciec twój pisał 


— Q, zaczekaj, mała — rzekł Harden, | mi, że przyśle tego Wintersa. Wie- 
odtrącając dziewczynę. — Niech ja |dzialem więc, że wkrótce dostaniesz 
wpierw przeczytam i dowiem się, kto | prawdziwy list od ojca, i cheąc osło- 


dzić ci czekanie i rozproszyć miepew- 
1ość, dawałem ci podrobione listy. 
"zy możesz mieć za to urazę do innie? 
Łgał bezczelnie, chcąc usposobić Ha- 
1 
l 


| 

do ciebie pisze. Jako opiekun, 
prawo do tego. I 
Usiadł na krzesełku przy slole i uda- | ( 
neczkę przyjaźnie dla siebie 
Teraz wiesz wszystko 
śnie nadszedł czas, kiedy możesz praw- 
| iziwie odwdzięczyć się nam za opiekę 


jąc niezmierne zajęcie, zaczął czytać 
Nie chciał okazać Haneczce, że lis 
już poprzednio przeczytał i zna dobrze 
jego zawartość. Przebiegł oczyma do 
końca i mie ] 
Haneczce 


mówiąc słowa, 


wnh : 4 A rzoaćrnyi tarigi 
wyciiowanie, a Toównoczcsnie spiaci 


Dziewczyna z zapartym tichem pri mówił dalej. patrząc w 
czytała od początku do końca i ucało- | oczy Hanecz 
wała pomiętą kartkę papieru. Złożyw-| Spojrzała na niego pylająco 


szy slarannie, schowała go za gors su-| Nie 
kienki w 


wiesz zapewne. Ze jes. 


bardzo ciężkich kłopotach picnięż 


Harden obserwował ją przymruż: ne- |nych. Długi, jakie musimy w niedłu 
mi oczyma i w końcu rzucił pytanie: | gpn czasie spłacać, przenoszą © wiek 
No, i cóż ty na to? wartość lego domu i całego interesu 


To list od mego ojca.. Jeżeli nie zdobędę w kilkunastu dniach 

— Tak. Wiem o tem. I cóż ty na to?! znaczniejszej sumy, stracimy Wszy- 

Haneczka zamyśliła się i nic nie od- | stko co mamy. Ty możesz pomóc nam 
powiedziała. ir i wyrałować z nieszczęścia 

Harden mówił dalej: 

Przypuszczam, że 
mnie, że zwodziłem cię. 
które nie były od twego ojca. 
Mów szczerze.. 

Dlaczego pan to nobił? 

Dlaczego? Dowiesz się zaraz 
daj przy mnie i słuchaj co ci powiem. | 

Haneczka usiadła. Harden wziął ją 
za rękę i zaczął mówić przyciszonym 
głosem: 

— Zwodziłem cię, dziecko moje, 
tego, że widziałem twoją tęsknolę i ye Móc Es) i 
niepewność co do losu ojca. Byłem rage 5 o WI Bai OWCA di 
jego serdecznym przyjacielem i przy- PEN Pe inters przywióz i 
rzekłem mu zaopiekować się tobą, jak | 000S: 
własnem dzieckiem. Wiedziałem, że nie 
nadszedł jeszcze czas, żeby mógł dać 
wiadomość o sobie komukolwiek inne- 
mu oprócz mnie. Do pisywał 
rzadko, ale zawsze znałem jego adres. 
W ostatnim swym liście, który dosta- 


W jaki sposób? — spytała Ha 
neczka. 

— Ojciec twój pisze, że przysyła ci 
przez Wintersa spory majątek. Mająt- 
kiem tym możesz rozporządzać dowol- 
Sja- | nie Nie wiem; ile tego jest, ale w każ- 
dym razie musi być na kilkanaście ty 
sięcy. Wystarczy, żeby nas uratować 
od ruiny. Rzecz prosta, że przyjmując 
od ciebie twoją własność, uważalibyś 
dla- {my to jako pożyczkę, którą zobowią- 
zujemy się zwrócić po uregulowaniu 


masz żał do 


dając ci listy, 


Prawda? 


Haneczka zaslanowiła się. Po chwili 
namysłu odrzekła: 

Zanim odpowiem panu. muszę po- 
radzić się pana Wimtersa. Tatuś pisze, 
że mam we wszysikiem słuchać jego 
rady... 


Mnie 


„ GŁOS 


Premier oświadcza, że otrzymał 
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|nie wytoczy dochodzenia, póki nie spowo-; W dalszym ciągu swego przemówienia 
duje postawienia mnie przed Trybunał Sta- p. Premier omawiał obszernie sprawę tak 
nu, — jestem spkojny, że konstytucji nie zw. ..strajku rolnego” oraz sprawę Z. N.P. 
przekroczyłem*. | 


Szczegóły rezygnacji p. Żeligowskiego 
z prezesury w Kole Rolników 


WARSZAWA. W związku z podaną stanowiska prezesa Koła, motywując swój 
przez prasę stołeczną wiadomością o re- | krok politycznym charakterem swego prze- 
|zygnacji posła gen. Żeligowskiego z preze- mówienia. Wieczorem tegoż dnia zebrał się 
sury w Kole Rolników. dowiadujemy się zarząd Koła i, stwierdziwszy, że poseł Że- 
o bliższych szczegółach, tyczących się te- ligowski przemawiał nie jako prezes Koła, 
go niezrealizowanego zresztą kroku. Mia- | lecz jako zwykły członek parlamentu, zwró 
nowicie poseł gen. Żeligowski, przed wy- |cił się do niego z prośbą o cofnięcie rezy- 
głoszeniem swojego przemówienia na ple- gnacji, co też poseł gen. Żeligowski uczy- 
|num Sejmu. istotnie nadesłał do zarządu nił. 
| Koła list, w którym zgłosił rezygnację ze 


na ruszyłem konstytucję i on teraz do mnie | 


redai ZNACZKÓW NA pomoc ZMOWA 


| w urzędach państwowych 


| 
| Prezes Rady Ministrów gen. Sławoj- czynności urzędowych datków pieniężnych 
|Składkowski wystosował do wszystkich |w związku z tym proszę Pana Ministra o 
| Ministrów nastepujący okólnik: | wydanie niezbędnych wskazówek podleg- 
| Akcja pomocy zimowej bezrobot- |łym organom. 
inym nie może zaniedbać żadnego źródła Akcję sprzedaży znaczków podejmie 
dla uzyskania niezbędnych środków pie- Ogólnopolski Obywatelski Komitet Pomo- 
|ey Zimowej Bezrobotnym. 
| Jednym z poważnych źródeł dochodo- | (—) gen. Słowaj-Składkowski 
|wych w roku ubiegłym była sprzedaż znacz Prezes Rady Ministrów 
ków pomocy zimowej w urzędach. instytu- | m WKKW 
NAJWYŻSZA IZBA KONTROLI 
I OKRĘGOWA IZBA KONTROLI 
NA F. O. N. 
Jak się ostatnio informujemy wzięli w 
wyścigu dozbrojenia naszej Armii czynny 
udział urzędnicy Najwyższej Izby Kontro- 


|niężnych. 


|ejach i przedsiębiorstwach państwowych. 

Źródło to nie może być w bieżącej akcji 
pominięte. 

Z tych względów wyłączam — na okres 
|od 1 grudnia 1937 roku do 30 kwietnia 
|1398 roku akcję sprzedaży znaczków 
pomocy zimowej spod zakazu zawartego | li i Okręgowych Izb Kontroli, wpłacając 
w okólniku moim z dnia 2 sierpnia 1937 r., „na konto czekowe PKD. nr 6 Fundusz O- 
| zasadniczo zabraniającym pobierania przez | brony Narodowej kwotę 10.000 zł, z prze- 
spełnianiem | kazaniem na zakup sprzętu wojennego. 


lurzędników w związku ze 


Oddam panu wszystko, co przywiówł 
dla mnie pan Winters. Ale pan sai 
przyrzeknie, że zrobi pan wszystko, @% 
w pańskiej mocy, żeby mój tatuś maógź 
wrócić do mnie... 

Błysk tryumfu zajaśniał w oczacia 
Hardena. i 

— Ależ naturalnie. zrobię wszystko... 

— I ja będę mogła chodzić dalej de 
szkoły? 

— Powiedziałem to już przecie — 
odparł. i 

— Dobrze więc. Jak tylko pam Wie 


- Nie, — przerwał Harden — nie 
chcę zależeć od tego, co powie Win- 
ters. Chcę, żebyś mi odpowiedziała te- 
raz, bez widzenia się z Wintersem. Zda- 
je mi się, że zasłużyłem sobie na tyle 
zaufania, za piętnaście lat trudów i 
wydatków, jakie ponosiiiśmy dła cie- 
bie. Odpowiadaj: chcesz. czy nie chcesz 
nam pomóc? 


— Chcę — odpowiedziała — ale, po- 
wtarzam., że muszę pomówić przedtem 
z człowiekiem, który jest przyjacielem 
tatusia i od niego przyjechał. 


I teraz wła- | 


Harden zerwał się z krzesła i chwy- 
ciwszy Hlaneczkę za ramię potrząsł nią. 

— Więc ja ci teraz powiem. Masz do 
wyboru: Albo weźmiesz te kamienie od 
Wimtersa i oddasz mnie, jako pożycz- 
kę, albo twój ojciec będzie aresztowa- 
ny w przeciągu kilkunastu dni, odda- 
ny w ręce sądu i stracony na krześle 
elektrycznem. Ten zaś przyjaciel jego, 
Winters, także znajdzie się za kratami, 
jako spónik mordercy. Pamiętaj. że 
mam wielkie wpływy i łatwo mi przyj- 
Wybieraj! 


Haneczka drżała na całem ciele. 


dzie to zrobić. 


Harden mówił dalej: 

— Jeżełi oddasz mi kamienie czy pie- 
niądze, użyję całych moich wpływów, 
aby oczyścić twego ojca z oskarżenia 

uwolnić go od odpowiedzialności za 
morderstwo. Mam znajomych urzędni- 
ków w sądzie i policji i przez nich mo- 
ge to zrobić. Rozumiesz? Wtedy ojciec 
i chodzić do wyższej szkoły, możesz 
ksztalejć się i widywać się z owym 
Stefanem. do którego wiecznie wzdy- 
chasz.. Nie będziesz więcej tancerką, 


dostarczę ci środków na dostatnie u+ 


trzymanie w mieście ina naukę, ale 
musisz zdecydować się zaraz, natych- 


miast... Czekam... 


Hancczka otarła łzy płynące po twa- 
rzy i popatrzyła smutnemi oczami na 
Hardena. Nie przypuszczała, żeby czło- 
wiek mógł tak bezczelnie kłamać, i 
uwierzyła, że Harden może spowodować 
aresztowanie jej ojca lub ułatwić mu 
powrót z wygnania. 


— Dobrze, panie Harden — rzekła. — 
twój będzie mógł wrócić i nie obawiać 
się hańbiącej śmierci. A zanim wróci, 
t o 


y możesz zamieszkać w New Yorku 


go Wimtersa. 
rano... Trzeba zajrzeć do niego... 


ters przyjdzie, zaraz mu powiem, żeby 
mi oddał to, co ojciec przysłał i wręczą 
panu. 

— Nie potrzebujesz 
Twój Winters upił się jak bela i nie 
mógł pojechać do miasta. Śpi w naj- 
lepsze w jednym z pokojów. Jak się 
rano obudzi, powiesz mu. A teraz idź 
spać i bądź dobrej myśli. 

Wyszedł, zacierając ręce z zadowe- 
lenia. 

— Udało się znakomicie — myślał. — 
Sama dobrowolnie wszystko odda. a te 
przecie lepiej, niż brać gwałtem od te- 

Żeby tylko obudził się 


długo czekać. 


Cichutko wszedł do pokoju i nacisną! 
guzik od elektryczności. W pokoju zro- 
biło się jasno. Harden postąpił kiika 
kroków w kierunku łóżka i stanął jak 
skamieniały. 

Na łóżku nikogo nie było. Winters 
znikł bez śladu. 

Głuche przekleństwo 
z ust szynkarza. 

Wypadł na korytarz i zbiegł po selya- 
dach ma dół. Wszędzie cisza, tylko 
z sali dochodziły odgłosy śpiewu i krzy- 
ki pijanych gości. 

Harden wszedł do sali i zbliżył się 
do Grety, siedzącej za bufetem. 

— Jesteś? — spytała ciekawie. — 
Jakże poszło? 14 

— Wimters znikł! — syknął przez zę- 
by. — Widocznie nie spał wcale, tylko 
udawał... A może nie dosyć narkoty- 
ku było w cygarze i działanie byłe 
krótkie. W każdym razie źle się stało. 


— I co teraz? 


wyrwalo się 


(Ciąg dalszy w nastanumerze.) 
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Wiadomości ciekawe z bliska I daleka 


ra A 4 p F DaS F. ASINE 


Biżuteria za 1.700 zł w bucie Sensacyjny powrótzmartego 


po 23 latach przypomniał sobie o żonie 


BYDGOSZCZ. U pana Aurelego Jani-| 
ekiego w Bydgoszczy w charakterze służą- | 
cej pracowała niejaka Kaczmarkówna. W 
tych dniach dziewczyna miała odejść z pra- 
cy. Spakowała rzeczy i nim opuściła dom 
pracodawców, poprosiła „o zrewidowanie, 
aby później nie było pretensji“. 

Puszczono ją bez rewizji. Gdy jednak 
p. Janicki zajrzał następnie do kasety z bi- 
żuterią, stwierdził kradzież. 

Zawiadomiona natychmiast policja za- 
trzymała Kaczmarkównę na dworcu auto- | 
busowym już z biletem w ręce. 


 ROERZERE AE FERRE KAZDE "TOO A A 


W WARSZAWIE UKRADŁ — W GDYNI 
PRZYMKNIĘTO. ' 

GDYNIA. Braun Berek 16-letni mło- 
dzieniec, pracował w zakładzie kuśnier- 
skim Lejby Rosencwejga w Warszawie. 
Zszywanie skórek znudziło się Berkowi, 
skorzystał więc z nieuwagi szefa, skradł mu 
400 złotych i uciekł do Gdyni. Na wycie- 
czkę tę zaprosił jednego ze swych kolegów. 
We wtorek obaj młodzieńcy zostali zatrzy- 
mani na dworcu w Gdyni. Ponieważ nie 
umieli wytłumaczyć poco do Gdyni przy- 
byl i skąd mają tyle pieniędzy. policja 
przymknęła ich w areszcie. W kilka godzin 
później nadszedł list domagający się odsta- 
wienia obu „turystów* do Warszawy. 


SAMOBÓJCZY SKOK Z MOSTU. | 
, „POZNAŃ. W środę wieczorem około go | 
dziny 22.20 przechodnie na Kaponierze w| 
Poznaniu byli świadkami wstrząsającego | 
wypadku. Jakaś młoda kobieta wdrapała | 
się na poręcz mostu i rzuciła się stamtąd, 
w, przepaść na przechodzące pod mostem 
szyny kolejowe. Denatkę którą okazała się 
24-letnia bezrobotna Stanisława Cicha z 
Buku — przewiozło zaalarmowane pogoto- 
wie ratunkowe do szpitala miejskiego. 
g stwierdzono złamanie kręgosłupa. 
tan jej jest ciężki. 


A NIE BĘDZIE OBCIĄŻEŃ 

HA UBEZPIECZENIOWYCH? 

i WARSZAWA. Dnia 30 listopada br.. 
odbyło się posiedzenie rady ministrów M. 
in. rada ministrów przyjęła projekt ustawy 
przedłużającej terminy obniżenia składek 
za ubezpieczenie od wypadków i chorób 
aawodowych. 


ARESZTOWANIE 
OSZUSTA - DOSTAWCY 


Przeprowadzono rewizię w jej rzeczach | 
iw starym bucie znaleziono biżuterię, war- | 
tości 1.700 zł. 


WARSZAWA. W sferach producentów 


[obuwia w Warszawie rozeszła się sensacyj-|to do wojska rosyjskiego zamieszkałego 


Wroku 1914 w czasie mobilizacji wzię 


Złodziejkę z dworca odstawiono bez- 
pośrednio do aresztu. 


NOWY DWÓR. Bestialskiego napadu 
dokonano w Nowym Dworze na torowego 
P. K. P. Bronisława Marca ze wsi Janówek. 

Napastnik uderzeniem łomu w głowę o- 


balił go na ziemię, zatkał usta i zrabował mężczyzną, który zaprosił go do restaura- | 

portfel zawierający 70 zł. Dla zamaskowa- cji. Kiedy Marzec był już dostatecznie pod| 
. . Ą Í è y 7 . | 

nia napadu wciągnął nieprzytomnego kole-. chmielony, towarzysz zaproponował, że od życia małżeńskiego, 

jarza na tor, spodziewając się, że wkrótce prowadzi go do domu. W drodze dokonał | wiadomość. Oto 


nadejdzie pociąg, który zmasakruje ciało. 


na wiadomość o odnalezieniu człowieka, 
który przez 23 lata uchodził za zmarłego. 


kolejarza 


Dochodzenie ustaliło, że Marzec ode- 
brawszy pensję przyjechał do Warszawy 
| po zakupy świateczne. Wracając do domu 
| zapoznał się w Nowym Dworze z jakimś 


wówczas przy ul. Leszno 31 Bernarda Kra- 
suckiego. Bezpośrednio po tym Krasuckie- 
go wysłano do Prus Wschodnich. 


Po kilku miesiącach żona Krasuckiego 
otrzymała raport rosyjskiego Czerwonego 
Krzyża, zawiadamiający o tym, że podczas 


rozbicia armii gen. Samsonowa, męża jej 


| zabito. 


Młoda i znana z urody wdowa po prze- 
prowadzeniu wszelkich formalności wyszla 
wkrótce po raz drugi zamąż za popularne- 


| ` r 
| bestialskiego napadu. 


ge w Warszawie fabrykanta obuwia. 


Obecnie, po 23 latach szczęśliwego po- 
nadeszła 
do komisariatu 


sensacyjna 
rządu 
|zwrócił się obywatel argentyński Bernard 


Idący do pracy robotnicy natknęli się w | Dzięki podanemu rysopisu. policja are- | K; 
ciemnościach na torze na ciało nieprzytom | sztowała znanego kryminalistę, karanego | 
nego Marca. Przeniesiono go do najbliż-| Czesława  Pruszczyńskiego, 
szych zabudowań i zaalarmowano policję. którego osadzono w więzieniu. 


asucki, z prośbą o wyrobienie odpowied 
[nich dokumentów dla żony, którą zamie- 
|rza ze sobą zabrać do Argentyny. Okazało 
|się bowiem, że Krasucki, wpadł do niewo- 


wielokrotnie 


[li niemieckiej, gdzie ciężko zachorował na 


| i j i 
zapalenie opon mózgowych. Przez 8 lat 
był leczony w Dreźnie. Po doiściu do zdro- 


© 4 5 € 
wia wyjechał do Argentyny, lecz w żaden 
sposób nie mógł sobie przypomnieć szcze- 
gółów z poprzedniego życia. Dopiero nie- 
Í 


dawno przypomniał sobie, iż pozostawił żo- 


LIPSK. Podczas robót ziemnych na te- cheleta. Ponieważ jednak w tej dzielnicy |"€ W Warszawie. 

renie ogrodu zoologicznego w Lipsku na- | walczyły również odziały polskie, osłania- | Ponieważ Krasucka nie chce opuścić 
trafiono na wspólną mogiłę żołnierską z jące odwr%t armii napoleońskiej, istnieje drugiego męża, sprawa oprze się w najbliż 
roku 1813. Badania naukowe, prowadzo- wszelkie prawdopodobieństwo, że pomię- szym czasie o sąd okręgowy. 


ne przez dyrektora muzeum historyczne- dzy znalezionymi szkieletami, znajdują się | 
go w Lipsku prof. Langego, wykazały że szczątki żołnierzy polskich, którzy zgine- : 
w miejscu, gdzie odkopano mogiłę, wal-|li pod Lipskiem. | 
czyły wojska Napoleona. Znalezione części | Uroczyste złożenie znalezionych szcząt: | Ok rutna zem sta 
umundurowania oraz guziki z liczbą 70 wy ków żołnierskich do nowego wspólnego | x 
kazały, że byli to żołnierze z 70 p. p. fran- grobu nastąpi w dniach najbliższych. | porzuconej 


kiej d dowództ } di Ba-' 
aja świ EEN rj b oto INOWROCŁAW. W Lubrańcu na Ku- 


jawach niej. B. porzucił narzeczoną Szy- 


mańską i ożenił się z inną kobietą. Szymań 
ska zapowiadała długo przed ślubem zem- 


Dezercja 14 lotników niemieckich |... 


żonę gęstym orszakiem przyjaciół, którzy 
armja protestuje przeciwko dalszemu 
dzia! jnie hi ńskiej ku zgrzybiała staruszk 
rszaku zgrzybiała staruszka 
udziałowi w wojnie hiszpańskiej a gb st z 
jałmużnę. Nie zwracano uwagi. Z okrzy- 
„Kurier Warszawski“ przynosi z Pragi ko angażowaniu armii niemieckiej w Hisz- |kiem „podły“ staruszka, którą była prze- 


następującą sensacyjną depeszę: | panii dla celów ideologicznych. To niezwy- |brana Szymańska chlusnęła kwasem sol- 
PRAGA. Wiadomość, że 14-tu lotników |kłe zdarzenie jest znamienne dla nastrojów (nym w twarz niewiernemu. Borowiaka od- 


nie dupuszczali nikogo do młodej pary. 


Gdy wracali z kościoła, podeszła do o- 
z prośbą o 


WARSZAWA. Władze policyjne are- Trzeciej Rzeszy z t. zw. eskadry Richtho- i stanowiska armii niemieckiej wobec poli- 


şztowały trzech zuchwałych oszustów, któ- 
rzy narazili jedną z poważnych instytucyj 
państwowych na straty sięgające 40.000 zł. 
Handlowiec Stanisław Badur w Warsza- | 
wie od dłuższego czasu dostarczał słomę il 
paszę dla koni. | 
Ostatnio zauważono, iż woźnica przy-| 
wożący paszę, Stanisław Bonek (Rember- | 
tów) i jego 16-letni pomocnik Stanisław | 
Sosnowski (Stare Brudno), podczas waże- 
nia paszy dokonywują jakichś manipulacji | 
przy wadze. | 
Sosnowskiego przytrzymano. 


WILKI I DZIKI PLAGĄ 
WILEŃSZCZYZNY. 

,. WLNO. W gminie olkienickiej pow. wi- 
leńsko-trockiego grasują dziki. Stada dzi- 
ków niszczą oziminy rozkopując jamy z 
aiemniakami. 

Rolnicy zwrócili się do władz powiato- 
wych z prośbą o urządzenie obławy. 

Zamiecie śnieżne panują w północnych 
powiatach Wieleńszczyzny. Wielkie opady 
zanotowano w pow. dziśnieńskim, postaw- 
skim i brasławskim. W pow. postawskim 
ukazały się wilki, które porywają inwen- 
tarz z zagród wiejskich. 


pere 


Jeszcze do 10 bm. 
przyjmują pp. listonosze 


— przedpłatę na — 


„Głos Pomorza“ 


fena, przeznaczonych do służby w Hiszpa- 


.. . . l 
nii narodowej nie usłuchało rozkazu, wola 


ło epuścić potajemnie Niemcy i schronić 
się na obce terytorium, podziałało tutaj, 


jako sensacja polityczna. Kilku lotników o- 


ficerów należy do najlepszych rodzin nie- 
mieckich, dla których 
jest pojęciem nieznanym. Najwidoczniej 
chodzi tu nie o dezercję w zwykłym tego 


słowa znaczeniu, lecz o demonstrację prze- 


ciwko narodowemau socjalizmowi i przeciw- 


nieposłuszeństwo , 


| tyki hiszpańskiej Trzeciej Rzeszy. 


| tzu, schroniło się na terytorium Austrii 
| dwóch oficerów, których. jak słychać, prze 
wieziono już do Wiednia. Lotnicy będą u- 
Karani policyjnie za nielegalne przekrocze 
nie granicy, jednakże o wydaniu ich wła- 
dzom niemieckim przez władze austriackie 
nie ma mowy. Czy i ilu lotników znajduje 
sie w Granicach Czechosłowacji 
chczas nie ustalono. 


doty- 


Niezwykły pomysł złodzieja 


MEDIOLAN. Bardzo modnych złodziei 
drobiu schwytano przypadkiem w okolicy 
Mediolanu. Złodzieje wyposażeni byli w 
maski gaz. i aparat do chloroformowania. 
Zapomocą tego narzędzia wpuszczali oni 
gaz chloroformowy do kurników, tak że 
uśpiony drób bez wielkiego hałasu sobie 
zabierali. 

Gdy w ten sposób udało im się opróżnić 
kilkanaście kurników. przypadek chciał. że 


pewien młody wieśniak wracał późną nocą 
do domu i przechodząc przez podwórze. 
zauważył złodziei przy „robocie“. 


Wieśniakowi wydawoła się podejrzane, | 


że o tak późnej godzinie stał samochód cię- 


żarowy przed podwórzem i światła jego by- | 
jły zgaszone. Odrazu podniósł alarm i obu- | 
dził domowników. Złodzieje drobiu w mię- 


dzyczasie zbiegli. ale zostali później przez 
policję wykryci i aresztowani. 


Nowoczesny „tarzan“ w Gdyni 


GDYNIA. Na policji zgłosił się robot-| 
nik Franciszek Krochmal, który od czerw- 
ca rb. żył w lasach, żywiąc się owocami, 


Wygląd nowego Tarzana: niestrzyżone 
i nieczesane włosy spływają mu na plecy i 


. . . . . . . I . . . . 
|oczy, broda sięgająca piersi. ubranie i bie- polskiej straży granicznej, 


orzonkami i surowymi grzybami. Miesz- |lizna w strzępach. obuwie podarte. 


kał w szałasie podziemnym. 


Żałuje on swego mieszkania w lesie, ale 


Według informacji, nadeszłych z Li. | 


| . . . 
wieziono do szpitala. Ma wypalone oczy. 


f 


Straszliwa 
zbrodnia w stolicy 


WARSZAWA. 23 listopada zginął bez 
wieści 28-letni Władysław Sitkowski. 


Obecnie w jednej restauracji na Pra- 


dze siedziało kilku mężczyzn. W czasi 
lacji jeden z uczestników libacji Kazimierz 
5 : } ć ARR ; 

| Przybylski się przyjacielom 


zamordował Sitkowskiego. W 


zwierzył 
mieszkaniu 
Przybylskiego. zajmował pokój zaginiony. 
jako sublokator. Policja znalazła w piwni- 
cy domu poćwiartowane zakopane zwłoki 
Sitkowskiego. 

| Przybylski przyznał się, że zamordo- 
|wał siekierą sublokatora, a pragnąc zbro- 
|dnię ukryć przed policją, zwłoki poćwiar- 
|tował i zakopał w piwnicy. 

Zbrodniarza aresztowano. 


Me Swiat 


POŻAR W SOWIECKIM POCIĄGU. 

ZDOŁBUNÓW. Dnia 29 listopada br.. 

w pociągu powracającym z polskiej stacji 
granicznej Zdołbunów do granicy sowiec- 
|kiej wybuchł pożar w jednym z wagonów 
| pasażerskich tego pociągu. Funkcjonariusz 
j zauważywszy 

pożar. wezwał ludzi oraz kolejarzy z po- 
(bliża, celem ugaszenia pożaru. Według 


Zbiegł on przed kobietą, która posądzi- zdaje sobie sprawę z tego. że zimy w tych zeznań świadków pożar powstał wskutek 
ła go o ojcostwo i domagała się płacenia | w arunkach nie przeżyje. 


alimentów. 


- > . 


| wadliwego funkcjonowania ogrzewania wa- 
|gonu sowieckiego. 


„ögn 


„Zawisza Czarny“ 

(itysunek piórkowy autora KOROFRPNASREJ) | 
Li 

j 


Mariusza Zaruskiego — przy- 


dać przez nieszczęsną 
lub nieuwagę zmuszony zostaje przez 
kolegów do skrobania masztu i odpo- 
wiednią porcją strofowań do „przytom- 
ności marynarskiej* raz na zawsze za- 
wstydzony, odżegna się od brzydkich 
nawyknień szczurów lądowych. Poza 
tym wolno robić wszystko w granicach 
wytrzymałości nerwów przełożonych i 
kolegów. Powstają też szybko stowa- 
rzyszenia i kluby: krzykaczy — tych, 
którzy zawsze przy każdej okazji drą 
się w nicbogłosy bez względu na pogo- 
dę, czy też nie, kimonistów, czyli za- 
wodowych  Śpióchów lunatyków, 
wreszcie. „przypadkowo“ podczas pra- 


[O 


zarazki humoru są wszędobyłlskie. 


Str. 4 „GŁOS* 
-eea = m cz z T 
uj a be © Prý jadę” _ Em my - vi ~ 
Młode „wilki morskie* spod katcerskiego 
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Z Gdyni do Amsterdamu na szkuserze szkoluym „Zawisza: Czarny 
Przybycie jedynego na świżcie ? rí cumy i szprengi — pada jedna z | Na pełnym morzu, gdzie społyka- 
szkunera ha > „Zawisza f najciekawszych dla nas komend zł my naszą flotę w stylu bojowym. „Za- 
Czarny” z Gdyni do Holandii w siku kapitańskiego: „wszyscy siad“. | wisza” robi 9 węzłów — podążając pod | 
związku z międzynarodowym  zio- | Jest to prastary zwyczaj marynarski | wszystkimi żaglami. Wiatr z Nord— ; 
tem harcerzy, było prawdziwą sen- | od czasu istnienia statków żeglarskich į West. Po manewrach żaglami zwolnie- | 
sacją dla zgromadzonych na „Jam- | 'szających na dalekie nieznane rej- | ni z wachty służbowej grupujemy się! . 
boree“ harcerzy z całego świata. | pod pokładem. Jesteśmy z całej Polski: 
Poniższa korespondencja wyszła | Generał w ogóle jest konserwatystą ! są tu studenci, urzędnicy, nawet mala- ; 
spod pióra członka załogi „Zawi- | na punkcie tradycyj morskich, nie wol- | rze — wszyscy zapaleni żeglarze, gdyż į 
szy Czarnego“. Redakcja. | no więc także gwizdać, co ponoć pro- 4 morze to magnes — a kto raz spróbo- ! 
Było nas 34 harcerzy morskich, któ- | wokuje Neptuna, władcę wszystkich | wał uroku pięknego rejsu czy czaru ' 
my wyruszyli pod wodzą sędziwego | mórz, do gniewu, a w konsekwencji | grożneg sztormu, kto choć raz to | 
f powoduje sztorm lub conajmniej wia- | wszystko pokochał, ten wróci na pew- ' 
| try przeciwne. Kto się odważy zagwiz- | no — bo morze działa jak opium. | 
| nieświadomość Służba żeglarska to przede wszyst- ; 


kim: ster, „oko“ (obserwacja horyzon- 
tu z dziobu statku), służba wachtowa 
(przestrzeganie kolejności zajęć i po- 
rządku na pokładzie) służba obserwa- 
tora (obserwacja całego horyzontu i 
stanu pogody). Częste manewrowanie 
żaglami, przy każdej często ziej pogo- 
dzie, wykłady służby morskiej i nawi- 
gacji — dopełniają programu dnia. 
30 lipca „oko“ melduje wyspę Ru- 
gię. W południe mijamy wojskową sta- 
cję meteorologiczną Arkonę, która zo- 
baczyła naszą banderę narodową i za- 
sygnalizowała: „Kto“? — Odpowiada- 
my kodem międzynarodowym (wywie- 


Wszędzie tu dużo statków handlo- 


9 A EOEO WON ALUNEŻO BNE TAA LASY W a 


i Manewrowanie żagiemi 


| 
| 


bażwi 
wych i woiennych. Spotykamy 
wszędzie z dużym uznaniem — czega 
dowodem fakt, że pierwsi nas salutuja 
nierzadko z bliskiej odległości — mā- 
chając „przyjaźnie“ rękoma. Jesteśmy 
dumni z tego i miłe zaskoczeni. Z 
punktu widzenia psychiki niemieckiej 
nie jest to bez znaczenia, zresztą pra- 
wie wszędzie mają nas za statek szkoł- 


| cy gromadzą się pocichu na for-piku | szenie chorągiewek na fok-maszcie) a 3 c 

| (dziób statku), gdzie w dobranej kom- | „Harcerze* — „Dokąd* — „Na Jam- ny marynarki handlowej, nawet wojea- 
panii — odświeżają siebie i innych za- | boree* — „Szczęśliwej drogi“ — „Dzię- ; P9: 
wsze nowymi i dobrymi kawałami. A | kujemy!* 


i 


taciela młodzieży i świetnego znawcy | Į bd © e e g a > p 
vona by zdać egzamin ze zaono: | VJ Ameryce jest więzienie dla nie płacących alimentów 
ści spraw żeglarskich w miesięcznej, i 
ucnej wagabundzie w słońcu i we | z 
mgle — sztormie i stilu. Roboty wstęp- } Jak wiadomo, w żadnym kraju na ; we ćwiczenia przyczyniły się znacznie do | menty znienawidzonej, rozwiedziencej że- 
ne ną ukończeniu. Cegieikowanie | świecie nie jest więziennictwo tak wszech- | ulepszenia materiału glosowego. nie. Opowiadają sobie, że nawet najzgod- 
i i stronnie rozgałęzione, jak w Stanach Zje- Na ogó! zostają niepłacący alimentów | niejsze małżeństwa, znajdujące się chwilo- 
| dnoczonych. Istnieją tam więzienia od naj- |; mężowie skazani na pobyt w Alimonty ! wo w kłopotliwej sytuacji materialnej, roz- 
, straszliwszych, jak nap. Sing-Sing — teraz | Cłub od 3—6 miesięcy. Wszyscy wstają o | chodzą się pozornie. Żona udaje się na 
j buduje się jeszcze groźniejszy gmach! — ; godz. 7-ej, a na spoczynek udają się o 11- | wieś do krewnych, podczas gdy mąż na 
| do najłagodniejszych, których mieszkańcy | tej. Jedzenie jest znakomite, ponieważ | skutek skargi ze strony żony odsiaduje 
mogą nawet za dnia uprawiać dalej swój | Alimony Club ma słynnego w Nowym | karę w Alimony Club, nie płacąc alimoa- 
zawód i przychodzą tyiko na noc. Lecz Í Jorku kucharza, piwnica zaopatrzona w | tów. Po normalizacji stosunków małżoń- 


niewątpliwie „najprzyjemniejszym* więzie- 
niem ze względu na łagodne warunki dla 
więźniów i panującą tam atmosferę jest 
niedawno otwarty zakład karny, nazywa- 
ny „Alimony Club“, znajdujący się w No- 
wym Jorku przy 37 Avenue pod nr. 344. 
już sama nazwa „Klubu“ wskazuje na to, 
jak dobrze powodzi się mieszkańcom tego 


tów rozwiedzionym żonom. 
Według sprawozdań więźniów — a mu- 
szą być prawdziwe, bo wszystkie są zgod- 


trunki najlepszej marki. Za dobre spra- 
wowanie się w ciągu dwóch tygodni otrzy- 
muje się pozwolenie na komunikowanie się 
tełefoniczne dwa razy dziennie. Również 
nagrodą dobre sprawowanie się jest 
prawo do kąpieli słonecznych i powietrz- 
nych na trasie, gdzie znajdują się pierw- 
szorzędne urządzenia. 


za 


radio, kąt gazetowy, gry wszelkiego rodza- 
ju i w kawiarnię. Okna w salonie rozryw- 
kowym są jednak zakratowane. Jedynie te 


; 
stwo bierze ślub powtórnie. Gdyby nie w- 
porczywe powtarzanie tej pogłoski i wy- 
mienianie nazwisk par małżeńskich, które 
istotnie później pobrały się po raz drugi, 
trudno byłoby w to uwierzyć. 

Amerykanin nie zapatruje się Ra tę 
kwestię z punktu widzenia nielojalności i 
| 
| 
| 
| 

i 


nieuczciwości wobec państwa. Wychodzi 


i karnego zakładu. Dostają się tam tylko Wielka sala rozrywkowa, wytwornie u- ; on z tego założenia, że amerykańską usla- 
tacy mężczyźni, którzy pomimo upomnień | rządzona, jest zaopatrzona w stoliki do i wa małżeńska i rozwodowa naraża eby- 
i egzekucyj władz nie chcą płacić alimen- | gry, w stoły do ping-ponga i bilardu, w | watela na tyle wydatków, a państwu przy- 


nosi tak wielkie dochody z tytuiu opłaca- 
nia stempli, należności w sądzie, kosztów 


procesu itp., że utrzymanie w Alimony 


| 
i 
! aa : | ne — lokatorzy czują się tam świetnie. | kraty, a poza tym formalności przy rozpo- i Club stanowi tylko małe ódszkodowanie. 
ETSKIE czasie WO:RyYm Pewien sławny baryton, członek zespołu | częciu odsiadywania „kary“, jak np. po- | Rząd toleruje tę sprawę, wychodząc wi- 
od ; | Metropolitan Opera, przebywał w Alimo- f miary antropometryczne, rewizja w kie- | docznie z tego samego założenia co „prze: 
ny Club przez kilka miesięcy. Przez cały | szeniach i t. d. przypominają, że jest to | stępcu* — i w ten sposób obydwie strony 
kiadu — sedna z najistelniejszych | dzień ćwiczył partie solowe, sam sobie a- | zakład karny, a nie prywatny pensjonat į są zadowolone. Nie dziwnego. że więzie: 
l pokiadowych skończona: na szku- | kompaniując na doskonałym fortepianie ; wypoczynkowy. nie dla nieplacących alimentów w No- 
nerze taki „clar“, że po prostu przy- | więziennym. Opowiadał później, że pobyt Nic dziwnego, że lokatorzy Alimony ; wym Jorku jest jedynym zakładem kar- 
jemnie nie tylko chodzić — ale nawet į w Alimony Ciub dał mu pożądany wypo- | Club są w doskonałych humorach i bawią | nym na świecie, z którego nie próbowali 
patrzeć, wszędzie czysto jak w | czynek i poprawił jego głos, nadszarpnię- | się świetnie, Wolą przecież odsiedzieć ka- | więźniowie uciekać, w którym nie urzą- 
Dnia 27 lipca zdejmujemy i ty ciągliym śpiewaniem w operze, a celo- | rę w takich warunkach, aniżeli płacić ali-  dzali rewol! i który opuszczają z żalem. 


BE TREO ZOT ZE POK ROTO RADARY REECE PRO AZ OO AE OE O W Z O E ECCE 


Jak szykaniją Polaków na Pogranicza” 


Nie ma poprostu dnia, by prasa nie- najęcia twierdząc, iż zezwolenie na wyna- 
miecka nie podawała licznych sprawoz- | jęcie sali może wydać jedynie miejscowa 


dań z zebrań, zjazdów czy wreszcie zabaw 


Niemców w Polsce. 


imprez nie napotykają Niemey w Polsce | 


na najmniejsze trudności. 


Przy urządzaniu tych | 


partia hitlerowska. Oddział NSDAP ode- 
słał skolei prezesa chóru do landratury. 


W rezultacie gospodarz, inierpelowany 


Ulgi przy zaległoś 


Z dniem 31 marca 1938 roku upływa 
termin odroczenia zaległości podatkowych, 
objętych ulgami na podstawie rozporządze 
nia Ministra Skarbu z dnia 
1935 roku o ulgach w spłacie 
podatkowych. 

Bezzwłocznie po upływie tego terminu 
a więc z dniem | kwietnia 1938 roku, u- 


zaległości | 


ciach podatkowych 


1 . x . . . 
nie odsetek przypadających od uiszczenia 


(w ten sposób zaległości aż po dzień wpła- 
| 

ty. 

1 


15 kwietnia. 


| Zaznaczyć przy tym należy, że wpłaty 
jte mogą być dokonywane obligacjami 6 
proc. pożyczki wenętrznej (Narodowej) 
oraz 5 proc. pożyczki konwersyjnej z ro- 
ku 1924. 


|rzędy skarbowe przystąpią do przymuso- 
|wego ściągania tych spośród odroczonych 
| zaległości, które nie zostały zlikwidowane 


T EE ś , |powtórnie w tej sprawie oświadczył wręcz, 
"Za8Ci r ruggie stro > or ONCE . r : : . 
yno sasam BOOCTREZEŁ tronie a 1 liż polskiemu chórowi sali nie odda. 
cy. Np. w Złotowskim. ludność polska JUż | „+ e ES = ł A ly 
| Analogiczny wypadek zdarzył się. gdy 


drugi rok z rzędu napotyka przy organi- 
zowaniu jakichkolwiek imprez na nieprze 
„wyciężone trudności ze strony zorganiżo- 
władz 


Pa AA ć 
społecz. niemieckiego i 


administracyjnych tak, że zmuszone jest 


wanego 


rezygnować ze swych zamierzeń. 

Właśnie przed kilku dniami 
chóru polskiego w Złotowie zwrócił 
do właściciela jedynej odpowiedniej sali o 
wydzierżawienie jej na zabawę w okresie 


prezes 
się 


zimowym wiedząc. iż sala w tym dniu jest. - £ cz s 
'na platformie wzajemności w polsko-nie- cie pokrywają zaległości w stosunku 150 | 761.866.000 zł. W stosunku do P. K. O. 


wolna, 
Właściciel, na wiadomość, że to polski, 
chór pragnie wynająć salę odmówił jej wy-! 


jedna z tamt. rodzin polskich pragnęla u- 
rządzić wesele w owej sali restauracyjnej. 
j na ten cel nawet odmówiono wynajęcia 
sali. 

'Te dwa fakty wyraźnie wskazują na to 
że na terenie Złotowskiego obowiązują 
instrukcje NSDAP, 
lóom udzielania sal polskim organizacjom 
na wszelkiego rodzaju imprezy. 

W deklaracji z 5 listopada stanęliśmy 


mieckich stosunkach mniejszościowych. 


w okresie odroczenia. 


W związku z tym przypomina się, że ta 
część zaległości odroczonych do dnia 31 
marca 1938 roku, która pozostanie nieure- 
gulowana po zastosowaniu umorzeń, prze- 
|widzianych powołanym rozporządzeniem, 


j 


na bardzo dogodnych warunkach, gdyż 
| wpłaty dokonane do dnia 31 marca 1938 
roku na poczet tych zaległości, a mianowi- 


pe: (np. wpłata 100 zł pokrywa 150 zł 


| OSZCZĘDNOŚCI W P. K. O. WZROSŁY 
W K. K. O. SPADŁY. 


Według danych Głównego Urzędu Sta-. 


i 


> - 4 „łaścicia. | É Z . <= 0% í ści 
zakazujące właścicie- może być spłacona w okresie odroczenia |tystycznego, stan wkładów oszczędnościo- 


wych na dzień 31 października 1937 r. wy- 
nosił w P. K. 0. — 940.051.000 zł., a w 
| Komunalnych Kasach Oszczędności — 


oznacza to wzrost o 6.295.000 zł., a do 


zaległości). ponadto zaś powodują umorze-K. K. O. spadek o 1.658.000 zł. 


Nr 141 


O nowy plan gry 
kiasowej 


w szych prób w klasie drugiej. Jeżeli się za- 


loterii 


Od dłuższego czasu pojawiają się 
dziennikach krytyczne nototki o loterii 
państwowej. Są to przeważnie ciekawe gło- 
sy czytelników. Jeden z takich głosów poz- 
walamy sobie podać poniżej, biorąc pod u- 
wagę, że większość naszych czytelników 
stale gra na loterii. 

Dła ludzi żyjących na głębokiej pro- 
wincji największą sensacją dnia jest oczywi- 
ście ciągnienie loterii klasowej. Ponieważ 
liczni moi znajomi grają na loterii do spół- 
ki, a jestem ich skarbnikiem i sekretarzem 
przeto w dniach ciągnienia schodzą się u 
mnie i rozpoczyna się namiętna dyskusja 
na temat planu gry. I właśnie na jednym 
z takich zebrań doszliśmy do wniosku, że 
plan gry, szczególnie w klasie pierwszej, 
nie jest dostatecznie dostosowany do psy- 
chiki graczy, gdyż ilość średnich wygra- 
nych w tej klasie jest za mała. Jeżeli się 
zdarzy, że na kilka losów, posiadanych 
przez spółkę nie padnie ani jedna więk- 
sza wygrana, uczestnicy zaczynają kręcić 
Bosem zrażają innych i mimowoli osłabia- 
ją nastrój całej spółki. 

Gdyby główna wygrana w pierwszej 
klasie, w kwocie 100.000 zł została znacz- 
nie zmniejszona. a resztę podzielono na 
kilka mniejszych, to zainteresowanie grą 
wzmogłoby się zdaniem moim znaczenie. 
Spopularyzowanie niejako szczęścia w pier- 
wszej klasie zachęciłoby graczy do dal- 


E ER (F) WE K A | niepowołani amatorzy kołownictwa na uprag- 


ik ci om dar z yk 


Słońce 


Św. Katolic. 


6|grudzieńj P Mikołaja 7.29 | 15,41 
1 s W. | Ambrożego | 7,30 | 15,41 
Niep. Poez | 7,13 | 15.43 


8 w 8. 


WĄBRZEŹNO 


ANI JEDNO DZIECKO W POLSCE 
W WIGILIJNY WIECZÓR NIE MOŻE 
BYĆ GŁODNE 


Ile to szczęścia i radości niesie wigilij- | mieniach, w tej szufladzie przechowuje zaoszczę- | nież po 6 mies. więzenia z zawieszeniem na 4 |zjech państwowych z połskim 


ny wieczór najmłodszym, gdy rodzice mają 
pracę. Nie ma domu w Polsce, w którym- 
by sobie od ust nie odjęli starsi domowni- 
cy byle tylko dzieciom sprawić uciechę pre 
zentem gwiazdkowym. Lecz jak smutnie 
wyglądają święta tych, którzy nie mają pra 


uważy, że główna wygrana w kwocie 
100.000 zł powtarza się bez zmian przez 
trzy klasy, to nie ma różnicy atrakcji mię 
dzy temi trzema klasami, a moim zdaniem 
każda klasa powinna dawać coś, co specjal- 
nie zachęca do grania. Im kto więcej ryzy- 
kuje, tem więcej powinien wygrać. A za- 
tym, według mojego a raczej naszego spół- 
kowego projektu, najwyższa wygrana w 
pierwszej klasie powinna wynosić 50.000 
złotych, w drugiej 75.000. w trzeciej — 
100.000 złotych. 


W ogóle zwiększając stopniowo liczbę | 
wygrywających w każdej klasie, choćby | 
kosztem zmniejszenia wygranych, Mono- 
pol Loteryjny nie zrobiłby złego interesu 
owszem udostępnienie korzystania z u- 
śmiechu losu coraz to liczniejszej rzeszy 
wygrywających, zaskarbiło by sobie ich 
wdzięczność i jeszcze bardziej przywiązy- 
wała do swej instytucji. | 


Nie wiemy czy takie zmiany są możli- 
we i dopuszczalne, ale, znając z doświad- 
czenia wysiłki Monopolu Loteryjnego do 
ciągłego ulepszania warunków gry, odwa- 
żyłem się wtrącić swoje „trzy grosze”, w 
nadziei że dyrekcja Monopolu weźmie je 
pod rozwagę przy układaniu nowego pla- 
ny gry. 

| my żywimy tę nadzieję. | 


Widocznie przed miejscem urzędów czyha- 


nioną zdobycz, trzeba zatem nie dać im okazji 
do kradzieży i wybrać się do urzędów bez rowe- | 
ru, aż do czasu, gdy dorośnie w Polsce poszano- 
wanie obcej własności do tych wyżyn, jak to 
się dzieje w krajach wysokiej kultury, np. w Da- 
nii i Szweci, gdzie wszędzie i zawsze można 
pozostawić rower bez opieki i bez obawy, że 
w oka mgnieniu zniknie. 


© Złodzieje nie oszczędzają nawet bezrobot- 
nych. W sobotę nad wieczorem niewyśledzeni 
dotąd sprawcy wybili szybę w mieszkaniu ro- 
botnika p. Fijałkowskiego na podzamku w cza- 
sie gdy Fiajkowscy wyszli na miasto i wykradli 
z szafy całą półkę z zawartością. Sądzili wido- 
cznie iż F.. który całe lato pracował przy ka- | 


dzone pieniądze na zimę. Szufladę porzucili na 
górze zamkowej, dokumenty zaś przechowywa. | 
ne w niej na polu p. Piotrowskiego przy boisku | 
| miejskim. Drobne przedmioty, które znaleźli w 
przechowaniu zabrali z sobą. 

Šaldy wykazują na 2 sprawców, na których | 


|karaną. Szczodrość ta nie przyniosła mężowi | 


|jej doprowadziły Kwiatkowskiego Kazimierza 
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więcejjeszcze niż kiedy kol- 
wiek winiep kupiec zwracać 
uwagę na ogłoszenia. Ogło- 
szenia umieszczane w piś- 
mie lokalnem — pizynoszą 


1007, 
korzyści 


Który z PP. Kupców osiąg- 
nąć chce wielki obrót — wi- 
nien ogłosić swoje przedsię- 
biorstwo w 


JA 


U 
ć 


E 


A 


R 
ZZ, 


„Głosiż” 

zwłaszcza w czesie 

„, przedgwiazdkowym 
S$ 


składa się z czteroletniego gimnazjum i 
szczęścia, gdyż skazany został przez S, G. za dwuletniego liceum. 

paserstwo na 6 mies. więzienia z zawieszeniem | Art. 19 wspomnianej Ustawy określa 
na 4 lata oraz na 10 zł grzywny wzgl. | PERA w następujący sposób jej zadania: „Szkoła 
| średnia ogólnoksztalcąca ma za 
X | dać młodzieży podstawy pełnego rozwoju 
Systematyczne, aczkolwiek drobne kra- |, 


kulturalnego, przygtować ją do czynnego 
dzieże, popełnione dla okazania hojności swo- 3 waż 


więzienia. zadanie 


udziału w życiu zorganizowanego w 
mach państwowych i społecznych oraz 


szkołach 


zakreślo- 


z Gołubia na ławę oskarżonych. (przygotować ją do studiów w 
Zatrudniony u mistrza piekarskiego Dąb-;wyższych*. W osiągnięciu tych 
kowskiego w Wąbrzeźnie zabierał temuż pie- |nych celów ogólnych każdy z członków 
na |szkoły średniej ma do spełnienia 
szkodę rzeźnika Skonieckiego z Zbiczna przy- | określone zadania. 
właszczył sobie mięs'wo a na szkodę Schmidta | 
w Wąbrzeźnie węgiel. |wanie ogólne i wykształcenie uwzględnia- 
Frzedmiotami temi, w których posiadanie | jące praktyczne potrzeby życia, tak aby po 
wszedł drodze nieprawnej, obdarowywał |qnkończeniu tej szkoły absolwenci; którzy 
znajomych i dobrych przyjac'ół, Kowalczyka | zechcą na tym poprzestać, mogli, pełnić 
Stefana i Deuter Annę z Wąbrzeźna. Honość |w życiu pańtwowym i spełecznym funkcje 
ta przysporzyła mu karę 6 miesięcy więzienia | wymagające odpowiedniego wykształcenia 
z zawieszeniem na 4 lata, a obdarowanym rów- | ogólnego. (Por. Program nauki w gimna- 


czywo, makaron węgiel, cukier, pozatem własne 


Gimnazjum ma dać młodzieży wycho- 


na 


językiem 
12). 
ogólnokształeącego 


lata, a ponadto po 10 zł grzywny wzl. 4 dni wię- | nanczania tymczasowy, str. 


zienia, 


Zadaniem liceum 


: jest: 
@ Dnia í bm. odbylo się nadzwyczajne ze- J 2 sid 
| a) przygotować młodzież do 


branie Powiatowego Koła Pracy Kobiet ZS. m) ETES R E PA | ach 
którym odczytano :kólnik Komendanta Gł. o) 3 |" ; j J I ; 


studiów 
nad 


ABW . : sobą; 
cy!... Obowiązkiem więc naszym jest po- tropie jest policja. jakcji na Pomoc Zimową bezrobotnym. W myśl | l 


dzielenie się z tymi, którzy nie mają pra- | oliżlniki Kab Pracy Kobiet zajmie. ię: zbiti b) dopomóc młodzieży w wyrabianiu 
cy, ofiarą na rzecz gwiazdki dla dzieci. Za © Uroczystości Sodalicyjne. Dnia 8 grud- ką pieniężną na zakup wełny i zorganizuje kurs | POBladu co WAOE N porządkowaniu wla- 
minimalną kwotę, ofiarowaną przez wezyst | nia br. Sodalicje Mariańskie Państwowego Gim- |trykotarstwa na którym członkinie ZS. będą ro- snych myśli oraz indywidualnych przeżyć 


kich bez wyjątku, tak dużo radości i SZCZĘ- | razum obchodzą swe doroczne święto Patron- | biły: zauszniki, kominiarki, skarpetki, kamizelki duchowych : 


| 


ścia może wpłynać do izb bezrobotnych w 
dniu wiligijnym. 


© Jeśl chcesz wiedzieć o wszystkim co by- 
ło, i o tym co będzie i gazetę mieć tanią i ob- 
fitej treści musisz być stałym czytelnikiem 
„Głosu Pomorza". Przypominamy, że kto się 
spóźnił z prenumeratą, może to jeszcze uczynić 
w każdym urzędzie pocztowym, u listonosza, 
czy też bezpośrednio w administracji „Głosu 
Pomorza". 


© Zaszczytne powtórne odznaczenie zasłu- 
żanego duszpasterza i społecznika. Ks. Dziekan 


Żynda, z Chełmna, który długie lata działał na | 


terenie naszego miasta, odznaczony został poraz 
drugi „Złotym Krzyżem Zasługi* przez Pana 
Prezydenta R P. za wybitne zasługi na polu 
społecznym 
Z tej okazji wyrażamy przewiel. Ks. Dzieka- 
sowi z głębi serca płynące powinszowania. 
Wydawnictwo i Redakcja „Głosu Pomorza“ 


© Z powodu święta Matki Boskiej Niep: 
Peczęcia przypada'ącego na środę, następny uu- 
mer gazety wyjdzie jutro we wtorek, dnia 7 bm 

Ogłoszenia do tego numeru należy podać 
najpóźniej we wtorek do godziny 9-tej. 


e Ruch rowerowy ma coraz więcej zwo- 
lenników, jak wynika chociażby z tego faktu, 
że już drugi raz w ubiegłym tygodniu „sprząt- 
nięto” pożądane te wszechstronnie środki loko- 
mocji nieostrożnym właścicielom Najnowszą o- 
fiarą tej popularyzacji roweru stał się rolnik p. 
Śliwiński z Czystochlebia, który wchodząc do 
biura gminy wiejskiej w Wąbrzeźnie pozostawił 
ma kilka chwil rower bez opieki. 


ki, połączone z przyjęciem nowych członkiń i 
jczłonków do grona Sodalicji. O gdzinie 8,15 od- 
' będzie się w kościele parafialnym uroczyste na- 
bożeństwo, podczas którego nowowstępujący 
złożą uroczyste ślubowania. 

Po południu o godzinie 17,00 urządzają So. 
! dalicje w auli gimn. uroczystą wieczornicę Ma- | 
riańską. i 

Na obie te uroczystości zapraszają Rodzi- 
| ców, Krewnych, Opiekunów i społeczeństwo 
miasta Wąbrzeźna 

Sodalistki i Sodaliści 


© Smutny obraz niesnasek rodzinnych roz. 
jwinął się na rozprawie Sądu Grodzkiego w u- 
biegły piątek. Przed Sądem stanęły Abramowicz 
| Julianna i Helena z Wąbrzeźna, matka i córka 
zamieszkałe na „luksusie, oskarżone pierwsza 
o groźbę druga o podżeganie do karalnego czy- 
nu. 

Przewód sądowy ujawnił, iż podczas kłótni 
z córką Martą zamieszkającą również na „lu- 
ksusie', matka mając 2 noże w kieszeni groziła 
córce zabiciem i podpaleniem baraku oraz ude- 
rzyła ją tępem żelazem, córka Helena Abramo- 
wicz natomiast podżegała matkę do popełnienia 
zbrodni podpalenia mieszkania siostry. 


Za przewinienia te spotkała matkę i córkę 
dotkliwa kara, gdyż Sąd skazał pierwszą na 6 
tygodni bezwględnego aresztu, drugą natomiast 
na 4 tygodnie aresztu bezwględnego. 


KRATECZKI. 

© Niełortunny podarek. Stawicki Józef z 
iLiniewka, pow. Grudziądz przyjął parę butów 
|w podarku od żony, która je bez handlu zabra- 
| ła z straganu na jarmarku, za co już została u- 


i szale dla dzieci. Uchwalono bezwłocznie przy- 
stąpić do zorganizowania kursu i zacząć wyrób 
odzeży z reszty wełny pozostałej z rękawic. 
O łundusze na zakup wełny uchwalono zwrócić 


© Kino „SŁOŃCE”, wyświetla dziś i we 
wtorek tylko o godzinie 5-tej pop. po raz ostat- 


|ni wspaniały film produkcji polskiej pt. „TRĘ- 


DOWATA* 

Tylko o godzinie 8,30 w poniedziałek i we 
wtorek cud kinomatografii film wykonany cał. 
kowcie w kolorach naturalnych pt. „OGRÓD 
ALLACHA". 


Treść — historia ludzi o tajemniczej prze- | 


szłości, szukających zapomnienia i dramat wiel- 
kiej miłości rozgrywający się zdala od ludzi na 
gorących piaskach Sahary. 

W rolach głównych niedościgniona boha- 
terka największych filmów Marlena Dietrich i 
ogólnie lubiany Charles Boyer. 


ZEBRANIE PATRONATU LICEUM 
W DNIU 12 GRUDNIA 1937 ROKU 
Dyrekcja Państwowego Liceum Huma- 

nistycznego i Przyrodniczego w Wąbrzeź- 
nie komunikuje, że Walne Zebranie Patro 
natu Liceum odbędzie ię dnia 12 grudnia 
1937 roku w niedzielę o godzinie 12-tej, 
a nie w dniu 8 grudnia jak powiadomiono 
pierwotnie. 


ZADANIA LICEUM 
OGÓLNOKSZTAŁCĄCEGO 
W myśl art. 20 Ustawy z dnia 11 marca 
1932 roku:o ustroju szkolnictwa, sześcio- 
letnia szkoła Średnia ogólnokształcąca 


c) pogłębić zrozumienie ciążących naka 
żdym obowiązków obywatelskich. 
Zadania te liceum osiąga przez: 


a) rozszerzanie i pogłębianie wiedzy 


lsię do Koła Przyjaciół Związku Strzeleckiego. Oraz zespalanie wiadomości nabytych w cią- 


| gu nauki w szkole średniej w jedną, możli- 
Rz a À ; 

wie zwartą całość. 

| b) 
| 


jnia się zdobytą wiedzą, stosowania właści- 
wych metod pracy. oraz przyzwyczajanie 


wyrabianie umiejętności posługiwa- 


ido ścisłego myślenia i jasnego formuowa- 
|nia poglądów. 

i c) pogłebienie intelektualnego i uczu- 
¡ciowego związku z kulturą narodową, u- 
|świadamiania podstaw na których opiera 
się duchowy i materialny rozwój Polski, 
(ujawnianie twórczej roli jednostek: i war- 
|tości działania zespołowego we wszystkich 
dziedzinach życia zbiorowego. 


BRUDZAWKI 

— Szybki wymiar sprawiidliwości. Kradzież 
wieprza na szkodę Artur Bochmke, wartoci ca 
100 zł, niedawno temu popełniona, została szyb- 
ko pomszczona: 

Sprawcami okazali się aż 3.ej wspólnicy. 

Prowodyrem ich był Barbarski z Jaranto- 
wic, przebywający obecnie w więzieniu w Wa- 
brzeźnie, który też wyrokiem Sądu Grodzkie- 
go w Wąbrzeźnie z dnia 3-go bm. został uka- 
rany na 9 miesięcy bezwględnego wiezienia, To- 


warzyszyli mu znajomi z sąsiednich powiatów, 
m anowicie Melkowski Władysław z Budziszewa, 
|pow. Brodnica i Kaczorek Stanisław z Blizien- 
| ka pow. Grudziądz, którzy za ten występ gościn- 
|ny otrzymali kary po 7 miesięcy bezwględnego 
więzienia. 


Su. 6 


— Baczność Podoficerowie Rezerwy. 


W środę dnia 8 bm. odbędzie się strzelanie 
w Czystochlebiu z broni wojskowej, ze względu 

WARSZAWA. W sobotę przed połud- ność dła narodu buigarskiego za zbiorową | na to, że odbędą się trzy strzelania przybycie 
niem w obecności członków rządu z p. pre- i bohaterską pomoc w odszukaniu polskie- „szystkich członków konieczne. Komendant 
mierem gen. Sławoj-Składkowskim na cze- | go samolotu, który rozbił się w górach Pi- | 

Na podstawie rozp. Min. Spr. Wewnę- le odbyło się plenarne posiedzenie Sena- rymu. (Huczne oklaski w całej Izbie i na JEEMEEEENEENNS 
trznych z dnia 29 poździernika 1929 roku |tu, poświęcone sprawie wyboru komisyj. ławach rządowych. Obeeni w loży dyplo- 
o regulowaniu cen przedmiotów powszech | Marszałek Prystor otworzył posiedze- matycznej minister pełnomocny królestwa Giełda zbożowa 
nego użytku (Dz. U. R. P. nr 61 poz. 607) nie i odczytał zarządzenie p. Prezydenta bułgarskiego p. Piotr Trajanow i prezes | 
w brzmieniu zmienionym rozporządzeniem R, P. o otwarciu seji zwyczajnej Senatu. towarzystwa Polsko - Bułgarskiego Pawli- Płacono złotych za 100 kg. 


ROZPORZĄDZENIE | 


Starosty Powiatowego  Wąbrzeskiego 
z dnia 2 grudnia 1937 roku w przedmio- 
cie ustalenia cen artykułów powszechne- 


go użytku. 


Ministra Spraw W ewnętrzny ch z dnia 29, Z kolei marszałek Prystor oświadczył: kiewicz podziękowali Izbie ukłonami). | aa RW 
wrześina 1932 roku (Dz. U. R. P. nr 82 Nim przystąpimy do porządku dziennego, Następnie Izba przystąpiła do porząd-|  Ziemiopłody Et 2.12. 


poz. 722), którego moc obowiązująca 20- |nie wątpię, że będę wyrazicielem uczuć ca- ku dziennego, wybierając w myśl propozy- | 


stała przedłużona rozp. Min. Spraw We- łej Izby, wyrażając tak jak to już uczynił cji marszałka członków poszczególnych ko- żyto 22,75 —23,00 | 22,00—22,25 


wnętrznych z dnia 10 grudnia 1936 roku marszałek Sejmu, naszą głęboką wdzięcz- misyj senaekich. | Pezenica 27,00—28,50 | 27,50—28,00 
(Dz. I "RI kj 92 poz. aj 3 na par k A | Jęczmień brow. 21,75—22,75 | 22,00—23.00 
stawie par. rozporządzenie Wojewody | T k p l kó Ń h Jęczmień jednolity | 19,50—20,00 | 19,75—21,00 
Pomorskiego z dnia 14 stycznia 1233 ro- ra towanie o a W w iemczeć lOden 21,25—21,50| 21,00—21,25 
ku o rogulowaniu cen baj tt ALA W Wieszowej (Sląsk Opolski) rodzice, uzasadnienie brzmiało „weil Sie nicht | Raepak zimowy 55,00—57,00 | 56,00—58,00 
dniego użytku (I om, t neg pok sala dzieci uczęszczających do tam. polskiej |geniigend nationalsozialistisch veranlangt | Rzepnik 51,00—52,00 — 
po wysłuchaniu opinii omusji Co bagamia szkoły mniejszościowej pozbawieni zostali |sind*. Polacy ci mimo, że mieli tytuł do |Mak niebieski 76,00—79,00 | 77,00—80,00 
cen zarządzam co następuje: |zapomogi zimowej, przeznaczonej dla lud- |uzyskania zapomogi zimowej — zrezygno- | Gorczyca 3b,00— 38,00 | 36,00— 38,00 
Na niżej wymienione artykuły pierw- |ności najbiedniejszej. Zapomogę otrzyma-|wali z zażaleń, ponieważ już w ubiegłym | Siemie lniane 46,00—49,00 | 49,00—52,00 
szej potrzeby ustalam następujące ceny |li jedynie Niemcy nawet lepiej sytuowani|roku w podobny sposób ich pokrzywdzo- | Peluszka 00,00—00,10 | 23,00—25,00 
maksymalne: (podczas gdy Polakom odmówiono tej zapo|no i wówczas zażalenia okazały się bez- | Wyka 00,00—00,00 | 23,00—25.00 
l kg. chleba pytlowego z mąki żytniej mogi z powodu: „że nie są jej godni“ — | skuteczne. Groch polay 22.00—24.00 py 
65 proc. 35 kg.: 1 kg. chleba razowego z "**i! Wiirdigkeit nicht vorliegt“ inne | Groch Viktoria 23,50—25,50 | 24,50—26,50 
proc. 35 kg.; 1 kg. i go z, | Groch Folgera 23,00—25,00 | 24,00—25,50 
mąki żytniej 95 proc. 26 gr.; 3 bułki z a | Łubia niebieski 13.00—13.50 Ka 
mąki pszennej o wadze od 45 do 50 gra- Surowe ograniczenie Łubin żółty 13,50 —14,00 = 
mów 10 gr.; I kg. słoniny świeżej lub so- s 2 Koai AEEA F; a 
lonej 1,60 zl; 1 kg. boczku surowego 120 MQOdarków gwiazdkowych w Niemczech kosae | 7 F 
zł; 1 kg. wątroby wieprzowej 1,20 zł; 1 kg. Koni f | 
| Koniczyna biała — — 


eynaderek (nerki) 0,90 zł; I kg. boczku 
wędzonego 1,60 zł; | kg. mięsa wołowego 
bez kości od 1,00 do 1,20 zł; 1 kg. głowi- 
zny 0,50 zł; 1 kg. stopek 0,40 zł: 1 kg. 
kiełbasy zwyczajnej 1,00 zł: | kg. salceso- 
nu od 1,00 do 1,40 zł; 1 kg. kiszki kasza- 
nej 0.50 zł. 


Winni żądania lub pobierania cen 
wyższych od ustalonych ulegną na pod- 


celenj do 20 RM. będą dopuszczalne 


wierać towarów luksusowych. jak kawior, 


Z okazji zbliżających się Świąt prasa nie ‚ciach czekolady kawy, herbaty, papierosów 
miecka przypomina o przepisach, dotyczą- |i t. p. Odzież w paczkach nie będzie podle- | 
cych clenia paczek, stanowiących podarki jgać cłu, o ile się stwierdzi, że była noszo: | POZNAŃSKIE TARGOWISKO MIEJ. 
gwiazdkowe. Paczki żywnościowe o wart. |na w wyjątkowych wypadkach do bezełowe | 
bez |go przywozu dopuszczane będą nawet sztu- | 
cła jeżeli adresat wylegitymuje się jako bez |ki dla osobistego użytku adresata, wyklu: | 
robotny. Paczka żywnościowa nie może za- | czone tu są przedmioty luksusowe. naprzy- | 


szampan, wódka itp., ani w dużych iloś.| 


kład z czystego jedwabiu. 


SKIE. 


Poznań, dnia 30, 11. 1987r 
Płacono za 100 kg. żywej wagi. 


| 
Woły , 


Pełnomięsiste wytuczone aieoprzęgo- 


stawie art. 4 i 5 rozporządzenia Prezyden- a a m a E a a ŻE OSACE GIŻE 

ta Rzeczypospolitej z dnia 30 sierpnia Wyjaśnienie w sprawie importu |Mięsiste tuczone młodeze do lat 3. . 56—62 
1926 roku (Dz. U. R. P. nr 91 za | Mięsiste tuczone etarsze . . . . . . 46—52 

poz. 527) w związku z art. 63 ipara zboża 2 Rumunii | Miernie MOWA A AF 

ia Prezydenta Rzeczypospolitej z dni , z A RAR sda Wz | 

idz ua sky! Wobec ukazania się w niektórych portu pasz. w szczególności zaś kukurydzy | (ow! mU Wył 

SAAREN EPRE 07 | dzienikach wiadomości o rzekomym im- pastewnej w rozrachunku clearingowym. | ytuczone pełnomięsiste ..., 64—70 
administracyjnym (Dz. U. R. P. nr 38 poz. s . PAAA z „ne j| [uczone mięsiste . . . ee.. a 50—60 
> PO i 5 porcie zboża z Rumunii, Ministerstwo Rol- Ponadto dopuszczone zostały pewne i- | Niętuczone dobrze odżywiane 42—46 
356) karze aresztu do 6-ciu tygodni lubi.  . X f ; SPIE a ; S í > EX nape 
czvwnie fo 3000 slotrch r nictwa i Reform Rolnych stwierdza, iż wia | lości zboża z Rumunii do przywozu w czyn | Miernie odżywir”* .... . . . . taa  22—80 
Brzy á i SO domość ta nie odpowiada prawdzie, bo-|nym obrocie uszlachetniającym, co oczy- Bachająt” 

Ceny powyższe obowiązują od dnia | wiem obecnie przywóz zboża chlebowego z | wiście wyklucza oddziaływanie tego przy- "N 
ROA BLN Ena i N E LS din z si BÓL ai DEE OJJ Wytuczone pełnomięsiste ..-. use 56—80 
gło enia. . ec nocześnie acą moc o wią- zagranicy nie jest przewidziany. wozu na nasz rynek wewnętrzny, gdyz ca: Tuczone mięsiste ..... +. szą 48—52 
zujące moje poprzednie rozporządzenia lość mąki i otrąb otrzymanych z przemia- | Nietuczone, dobrze odżywiane starsze  40—46 
w tej sprawie. | Jednocześnie Ministerstwo Rolnictwa jłu pszenicy rumuńskiej wywożona jest za Miernie odżywiane .. . . . . ... nar 88-42 

Garcia Powiatowy w z. wyjasnia, 12 zawarte zostały ostatnio z Ru- granicę. ża Świnie: 
munią i Węgrami układy. dotyczące im-iz Rumunii. Połnomięsiste od 120 do 150 kę. £ 
cay a, A aski nomięsiste o . ty- 
(—) Mgr. Gorczyński Wel WAŚĆ 2 o 4 6 13 wa was ŚMo=l00 
a Pełnomięsiste od 100 do 120 kg. ży- 
ORO IE OESTE EO SAY RCAZ PROROKA Na pomoc zimową dla bezrobotnyc wej wagi . . -« « «2 «a + ris: 1 88—02 
jog świnie ponad 80 kg. żywej dia 
ZMIANA ZASTĘPCZEGO WIĄZKU "'ORUŃ. Zbiórka zi iaków na po- zy) oí 'a się jeszcze w kilku powia-| Wagi + s e s e' 2 4 ste: sioowono d= 
4 ) EGO OBO | U| T ] L Zbiórka ziemniaków na po- mrozy) odbywa się jeszcze w u po Maciery i pikas Gabit | (1) OGG 
SŁUŻBY WOJSKOWEJ R znnową na terenie Pomorza została tach. y í K 
już częściowo zakończona. Dotychczasowe Ostateczne jej rezultaty przewiduje się | Jałowice! 

Ministerstwo opieki społecznej wysu- | jej wyniki dały około 1000 tonn. Najlep- |na 1500 tonn. Tuczone mięsis.. PN 64—68 
nęło projekt zmiany ustawy o zastępczej sze rezultaty osiągnęły powiaty: chełmiń- opadaja vusywiaa MES 
służbie wojskowej. Projekt ten idzie w |ski (gdzie zebrano przeszło 130 tonn), | AZSem E erę ywiane .. . . . « . 
tym kierunku, by zastępczą służbę woj-|świecki (125 tonn), chojnicki (125 tonn). „PERECA Cielęta: 
skową (roboty) wykonywali tylko bezro- | Część ziemniaków pozostałych po pokry- RA 860.3 RZYSTW: Najprzedniejsze cielęta wytuczone 72—80 
botni. Pozostali zaś podlegający temu obo- ciu potrzeb własnego terenu komitety po- | — BACZNOŚĆ RZEMIEŚLNICY. Zebranie | Tuczone cielęta . . . . « « «. „ . . 62-70 
wiązkowi, mieliby strącone z pensji odpo-| wiatowe przeznaczyły na zasilenie terenów | miesięczne Towarzystwa odbędzie się we wto- aki 
wiednie kwoty, jako równowartość 6 dni'deficytowych tj. przede wszystkim miast |rek dnia 7 grudnia o godz. 20 w lokalu zebrań. 
roboczych w roku. jo największym nasileniu bezrobocia. Na zebranie przybędzie naczelnik Urzędu Skar- | Wydawca: Bolesław Szczuka. Redaktor odpow.: 

Intencja tej zmiany zmierza do nie-| Zbiórka zadeklarowanych ziemniaków |boweśgo, celem wyjaśnienia niektórych zagadnień | Aleksander Ledwochowski Wąbrzeźno - Tama 

| ' podatkowych. Uprasza się o przybycie wszyst- | ul. Pierackiego 11a. Druk.: Zakłady Graficzne 


stwarzania konkurencji 
przy robotach publicznych. 


W okresie przedowiazdkowym 


bezrobotnym | wstrzymana okresowymi nie sprzyjający- 
X Ą SZW W BD SPE ky car Aki 
mi warunkami atmosferycznymi (opady i: kich członków oraz gości. 


ł 


| | A i 
V Z 
0UGGÓŚSZ 


ZARZĄD: 


komin 
(06052094 


Bolesława Szczuki Wąbrzeźn» - Pom. 


BILANSE | 


sporządza — sprawy 


N 2 
KO H 
z AAS EESW datkowe opracowuje — 
PRE ASSET YE ZUA: p SK wów) PORZE ZACZ SŁ ZSS LEST ARS BO pe 
b > AŚ SJ DZ, ZĘ SHPA JR ASNT y ELST I ES NA, Z $ z 
RE M: A WAKŃA NE IIA A: RITAS CE OPN: KE MOE ii, i stale do Wąbrzeźna przyjeżdżający 


ke w winien każdy kupiec specjal- zy, MUESZKE AANT Zaprzysiężony rewizor ksiąg handlowych 
A 5 nie zwrócić uwagę na wartość I KO A Zgł. pod: 

X Si ogłoszenia. U DUMA npPoML UIUL ; Hieronim Merdas — Toruń, 
we Wy Ogł r ż PPE ET CEBA SREDZN PDZ Most Pauliński 4 — Telefon 13-07 
NZ oszenia umieszczone w tym | 7 

A > dkroślą rzynosz paski „| Kowala „owędkopiyccćć 

E je najwięcej korzyści zi (mechaniko) polez | (valach) doby pod awara GESTY E 
a © dnie najwięcej korzyści, cić moge (najchętniej na | eją na sprzedaż A St, Derai 

(e ys olwark) u eszkania cze 

3 R Samulczyk Wąbrzeźno | Samulczyk Wąbrzeźno |, ., , 

A ©, przez ogłoszenie do klienta Polna 15 wybud. tel. 46| Polna 15 wybud, tel. 46 |4 i 2 Pokoje z kuchnią do | może się zaraz zgłosić 


Kupiec szukający 
dać ogłoszenia 


Ą 


w dniach 3, 10, 15, 17, 22 
, 1 24 grudnia 
wydajemy specjalne 
wydania przedświąteczne 
„Głosu* w powiększonym 
nakładzie i objętości. 


ESEE TFT W EEE NUTY E AE MGŁA 
NK WESA M DAM D A DA M AM S RRA 


rynku zbytu winien 
w tych dniach. — 


KINO 
dźwiękowe 


SŁOŃCE 


VP r 


dla młod 
W poniedziałek o godz. 


Płomie 


Książnica Kopernikańska 


w Toruniu 


Leśniewiczowa 
Pierackiego 20 


W poniedziałek o godz. 5, we wtorek o godz. 5 film polski 
do w a ta 


Najpiękniejsza para kochanków: 
Następny program film polski 


M. Jezierski i Ska 
handel żelsza Wąbrzeźno 


zieży wstęp 25 gr. 
8.30, we wtorek o godz. 8.30 cud ki- 


nematografiil Film wykonany całkowicie w barwach naturalnych 


Gród Alach a 


Marlena Dietrich, Charles Boyer 


nne serca 


o" 


